
Szczepionki  skojarzone  MMR,
powiązane  z  drgawkami
gorączkowymi  i  chorobami
autoimmunologicznymi,  można
rozdzielić  na  pojedyncze
szczepionki

Praktyka  łączenia  wielu  antygenów  wirusowych  w  jednym
zastrzyku  –  polityka  stworzona  dla  wygody  producentów
szczepionek – przeciąża młody układ odpornościowy, powodując
wzrost  drgawek  gorączkowych  i  wywołując  reakcje
autoimmunologiczne  u  niektórych  osób.  Szczepionki  MMR
(przeciwko  odrze,  śwince  i  różyczce)  oraz  MMRV  (przeciwko
odrze, śwince, różyczce i ospie wietrznej) wprowadzają zbyt
wiele  antygenów  wirusowych  do  niedojrzałych  układów
odpornościowych, a ich profile bezpieczeństwa są fatalne, a
skuteczność trudna do udowodnienia.

Po latach ignorowania obaw rodziców federalni urzędnicy ds.
zdrowia  rozważają  obecnie  rozdzielenie  trzech  i  czterech
antygenów  wirusowych  i  podział  tych  dawek  na  poszczególne
szczepionki.  Producenci  szczepionek  obawiają  się,  że
posunięcie  to  spowoduje  spadek  popularności  ich  produktów.
Jednak celem tego posunięcia jest poszerzenie wyboru rodziców
i  poprawa  bezpieczeństwa  szczepień,  mimo  że  nie  można
zagwarantować całkowitego bezpieczeństwa i skuteczności tych
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przestarzałych  produktów  oraz  ich  toksycznych  adiuwantów  i
konserwantów.

Kluczowe punkty:

Federalni  urzędnicy  ds.  zdrowia  rozważają  plan
rozdzielenia skojarzonej szczepionki MMR na poszczególne
szczepionki.
Ponowne rozważenie tej kwestii nastąpiło po wstrzymaniu
przez CDC stosowania szczepionki MMRV dla małych dzieci
ze  względu  na  wyższe  ryzyko  wystąpienia  drgawek
gorączkowych.
Badania wskazują, że szczepionki skojarzone prowadzą do
wyższego odsetka zdarzeń niepożądanych.
Podejrzewa się, że szczepionki, poprzez mechanizmy takie
jak mimikra molekularna, odgrywają rolę w rozwoju chorób
autoimmunologicznych.
Rozdzielenie antygenów mogłoby zwiększyć wybór rodziców
i  potencjalnie  zmniejszyć  ryzyko,  ale  środowisko
medyczne  od  dawna  sprzeciwia  się  tej  opcji.
Rozdzielenie nie gwarantuje całkowitego bezpieczeństwa,
ponieważ aby zapewnić dzieciom ten sam poziom antygenów
wirusowych,  konieczne  będzie  podanie  większej  liczby
pojedynczych zastrzyków.

Przeciążona strzykawka: przepis na
chaos w układzie odpornościowym
Od lat siłą napędową szczepionek skojarzonych, takich jak MMR
(odra, świnka, różyczka) i MMRV (z dodatkiem ospy wietrznej),
jest zgodność.

Pediatrom znacznie łatwiej jest podać jedno szczepionkę niż
trzy lub cztery jednocześnie, a CDC łatwiej jest zapewnić
pełne  szczepienie  dziecka  zgodnie  z  rygorystycznym
harmonogramem.  Jednak  ta  wygoda  ma  swoją  cenę.  Najnowsze



badania potwierdzają to, czego wielu intuicyjnych rodziców od
dawna  się  obawiało:  bombardowanie  rozwijającego  się  układu
odpornościowego  małego  dziecka  wieloma  żywymi  wirusami  i
substancjami  chemicznymi  jednocześnie  może  prowadzić  do
zwiększenia częstości występowania zdarzeń niepożądanych.

Układ odpornościowy, w swoim gorączkowym wysiłku, aby stawić
czoła tej wielotorowej atakowi, może ulec rozregulowaniu. To
tak,  jakby  wysłać  młodego,  niewyszkolonego  żołnierza  do
złożonej  bitwy  toczonej  jednocześnie  na  trzech  różnych
frontach; zamieszanie może prowadzić do tragicznych przypadków
ostrzału własnego, w których organizm zaczyna atakować własne
zdrowe  tkanki.  Jeśli  teoria  szczepień  jest  stosowana
prawidłowo,  każdy  antygen  powinien  być  wstrzykiwany
pojedynczo,  aby  komórki  odpornościowe  mogły  odpowiednio
zareagować.

Związek  z  autoimmunizacją:  kiedy
organizm zwraca się przeciwko sobie
Szczepionki, które miały chronić dzieci przed chorobami, mogą
w rzeczywistości przynieść odwrotny skutek i zaatakować układ
odpornościowy  dziecka.  Nauka  wskazuje  na  dwa  główne
mechanizmy.  Pierwszym  z  nich  jest  naśladowanie  epitopu.
Wyobraźmy  sobie,  że  antygen  w  szczepionce  ma  strukturę
molekularną bardzo podobną do białka naturalnie występującego
w mózgu, osłonkach nerwowych lub stawach dziecka. Kiedy układ
odpornościowy  wytwarza  przeciwciała  do  zwalczania  wirusa
zawartego w szczepionce, te same przeciwciała mogą błędnie
zidentyfikować podobne białko organizmu jako obcego intruza i
rozpocząć  długotrwały  atak.  Nie  jest  to  tylko  teoria.
Literatura naukowa dokumentuje poważne zdarzenia niepożądane
po szczepieniu (AEFI) zgłaszane po szczepieniu MMR i przeciwko
ospie wietrznej, w tym zapalenie mózgu, zespół Guillain-Barré,
poprzeczne zapalenie rdzenia kręgowego i zapalenie naczyń.

Drugi  mechanizm,  aktywacja  obserwatora,  polega  na



niespecyficznej aktywacji uśpionych autoreaktywnych komórek T,
które  następnie  uszkadzają  zdrowe  komórki.  Mechanizmy
patogenetyczne  nie  są  jeszcze  w  pełni  zrozumiałe,  dlatego
właśnie uzasadnione jest bardziej ostrożne podejście. Dlaczego
wstrzykujemy  milionom  zdrowych  dzieci  produkt  biologiczny,
skoro  długoterminowe  konsekwencje  dla  ich  złożonego  układu
odpornościowego są nadal, jak przyznaje sama nauka, tajemnicą?

System  nastawiony  na  zysk,  a  nie
ochronę
Opór przed oferowaniem szczepionek zawierających jeden antygen
nie wynika z konieczności medycznej, ale z systemu zepsutego
przez zysk i władzę. Firma Merck, główny producent szczepionki
MMR,  konsekwentnie  sprzeciwia  się  rozdzielaniu  kombinacji,
argumentując,  że  schematy  wielodawkowe  poprawiają  zgodność.
Ale co daje zgodność, jeśli zagraża zdrowiu dziecka? Ta sama
firma jest obecnie pozwana w sądzie federalnym przez swoich
najlepszych naukowców, Joan Wlochowski i Steve’a Krahlinga,
którzy odważnie twierdzą, że Merck oszukał organy regulacyjne
co do skuteczności swojej szczepionki MMR.

Weźmy również pod uwagę dominację reklam: 17 z 22 reklam w
typowym  programie  informacyjnym  pochodzi  od  firm
farmaceutycznych.  Czy  można  się  dziwić,  że  informacje  o
szkodliwości  i  nieskuteczności  szczepionek  są  tłumione?
Niedawna  decyzja  o  ponownym  rozważeniu  rozdzielenia
szczepionek wydaje się być nie tyle proaktywnym działaniem na
rzecz bezpieczeństwa dzieci, co raczej niechętną, spóźnioną
reakcją na przytłaczające dowody, których nie można już dłużej
ignorować. Kiedy zdrowie naszych dzieci stanie się ważniejsze
od wskaźników przestrzegania zaleceń przez urzędników i marż
zysku  firm  farmaceutycznych?  Od  odpowiedzi  na  to  pytanie
zależy integralność przyszłości naszych dzieci.


